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Przesilenie ciągle wpa na martwym punkcie. 


(Telefonem od naszego korespondenta) 
pobożnem życzeniem reakcyi. Odpowiednia | Warszawa. (M) Po naradach klubów lewicy, 
decyzya w sprawie rezygnacyi N. Państwa mo | odbyło się oddzielne posiedzenie klubu „Wys 
y głaby być powzięta tylko po wypowiedzeniu | zwolenia“ na którem uchwalono, że o ile sys 
twym punkcie. | się Sejmu. Pozatem oświadczają, iż Naczelnik | tuacya nie ulegnie zmianie, klub „Wyzwole- 

Paúslwa stoi na stanowisku, że caly sposób | nia“ na własną rękę zwrócił się do marszałka 
R Szyca, Poe | powołania Korfantego na premiera jest aktem | o zwołanie komisyi głównej. 

niem yy Się narady stron- | niekonstytucyjnym, gdyż w myśl uchwały ko- Jani 
aw ed lewicy, KŻ © p uchwał | misya główna winna desygnować premiera w Brata WIOSKA i nresitoni W Poiste. 
dach ch E E : "cj |" g porozumieniu 2 N. Państwa. O tem zaś przy Rzym. PAT. Prasa włoska żywo si; intere- 
IS P J | powołaniu Korfantego nie było mowy. suje przebiegiem kryzysu polskiego. Dziszcjszy 


wych wniosek, aby blok lewicy domagał się a . . ° F 
«wołania komisyi głównej. Szczegółowe omó- Blek lewicy wypowiedział SIĘ oc „kak zd) ae Aa. 


Warszawa. (M) Nastrój w sejmie niesłycha- 
mie ciężki. Przesilenie nie posunęło się ani na- 
przód, ani wstecz, znajduje się nadal na mar- 


wienie tego wniosku odłożono 5 popołudnia. przeciw 2% "Sariu. Mem'-ciowu' mnie'<zrści narodowych oraz do. reform sp olca 
Prawica przeciv.. Warszawa. (M) Godzina 11 nocą. Kluby le- | cznych i popiera w ten sposób politykę Naa 
Stronnictwa centro-reakcyjne mają podobno , WICY Z „wyjatkiem „Wyzwolenia“ wypowie-  czelnika Państwa. Partye demokratyczne — 
energicznie sprzeciwić się zwołaniu komi- działy się na wieczornem posiedzeniu przeciw pisze „Messagero* — są gwarancyą pokoju i 


nieimperyalistycznych tendencyi Polski, a zwy 
cięstwo ich wzmoceniłoby niewątpliwie pokój 
na Wschodzie Europy. 


syi głównej. Uważają one bowiem że komisya zwołaniu posiedzezia komisyi głównej. Szcze- 
główna spełniła swe... „zadanie”, dcsygnując gólnie p. Witos 1 nasraczewski uważali, że 
p. horfantego. wniosek bloku lewicy o zwołanie komisyi głó- 


wnej bardzoby utrudniał stanowisk "E 
karady z K. P. K. i á wali 4 


v 

Przedpoludniem toczyły się również poufne Na H Rer i tima pi 4 f 
narady pomiędzy Witosem, Ratajem i Mora- ifie pehez RE f WREN ef zenig KIE. UIN i fi HEH 
czewskim a kilkoma czlonkami Klubu pracj tk. {i AL 4 | fi tig iiy s H či í í; dti L li ? 
konstytucyjnej. Słychać, iż przebieg tych na- ae a (Mð Dowiaduję się, że myśl Gwiadizyk, że N. Państwa uważa jako jedyne 
rad był pcmyślny. utworzenia bloku centrowego powstała na po- |* yiscie z sytuacyi utworzenie parlamentarne- 
s: 4 : pengi | siedzeniu bloku lewicy. Posłowie Witos i Mo- ; go bloku centrowego, któryby w porozumieniu 
Frain LADRYRŁA 0 Wiernaśii K D ii raczewski, kiórzy byli dziś na posłuchaniu u | z lewicą mógl. stworzyć podstawę dla rządu 


kola prawicowe zapewniają jednak, że KKK. Naczelnika Państwa, wróciwszy z audy encyi, | | aa A 
tak się sprzedał prawicy, że żadne narady nie 


papa a vosas li fope adya Się NA Ułydzzenie WiętSZOŚC (BNIIOWEJ 


— GQ, A 4 centrowy. s. Warszawa. (M) Gadzina 12 nocą. Zespół , Nowaka lub ministra Jastrzębskiego. 

DRZE „Auryer podaje: olac | stronnictw lewicowych ogłosił następu - a? nz 

sironniciw centrowych, jak KPK., mieszczanie, | zolicyę: a W = Ep jaca p „BIOR aE cyjny miiczy. | > 
PSL (Piast) i Nar. Zjedn. Lud. (Skulski) co- | „Zespół stronnictw lewicowych oświadcza, | w ciągu zyk N ch h A oczywiście 
raz wyraźniej zarysowuje się tendencya dO | żę tak przedtem jak i obecnie uważa inicyaty- | dotad wiadomo — żadnej narady. Jedynie na 
utworzenia centrum sejmowego, zdolnego do | wę N. Państwa w kieruku utworzenia rządu sA zwołane zostało posiedzenie Zw. Lud, 
utworzenia rządu porozumienia. Wspomniane , z4 właściwe załatwienie przesilenia. Zespół Nar 

stronnictwa, wychodząc z założenia, że istnie- | upoważnia pana Witosa, Moraczewskiego, Chą s 

jące bloki, w skład których wchodzą skrajne dzyńskiego i Stapińskiego do przeprowadzenia p, Federowir wuye itia io Krakowa DO... aiache 


skrzydła, nie są zdolne zlikwidować Przesile- | rokowań z klubami centrowemi w sprawie Warszawa. (M.) P. Federowicz 
nia, rozpoczęły już obrady i zabiegi w tym kie- | ustalenia podstaw dla nowego rządu”. dziś do Krakóyva zk zdania relacyi w 
Warszawa. (M.) W kuloarach podają jako | towarzyszom i wysłuchania opinii polityków, 


„Udział PSL (Piast) stał się w tych rokowa- | ewentualnych następców Korfantego profesora krakowskich. 
niach możliwy po oświadczeniu, pochodzącem | „gz eo = 


z miarodajnych kół KPK, iż klub ten nie we- 


źmie udziału w akcyi, zmierzającej do wywo- | Dalo parady nad ordynacyą W komi Lestytuwinei | WYŁĄCZNĄ SPRZEDAŻ 
À a. ; > „RE: PÓŁ it na POLSKE 
er S Ip na „stanowisku, Naczelnika Warszawa. (M) Komisya konstytucyjna przy A A 
n jgła szereg poprawek do projektu ustawy oor- 
dynacyi wyborczej do senatu, wprowadzając misę kc nij 
aństwa wziałh initi WO W SWOT (e? szereg zmian stosowne do zmian w ordynacyi 
Kiedy Hat. Pa MW WA z, zh wyborczej. Sprawę podziału okręgów wybor- - a. a e? 
cych z kól dobrze poinformowanych nie można czych przekazano podkomisyi celem ustalenia s KA Mm | h 
oczekiwać żaduej inicyatywy ze sirony Nacz. | 8ranic okręgów i przydziału mandatów. | 
Państwa, dopóki Korfanty nie złoży formalnej | ., Podkomisya zebrała się o 4 popołudniu. 
rezygnacyi, lub póki Sejm nie zwróci się z ta- Uchwalono podać poszczególnym klubom do 


ACER rozpatrzenia wniosek wedle którego podział 
RPP Naczelnika Pańskya. mandatów w okręgach miałby się przedsta- 


pau] 


oraz słynnych proszków do pieczywa 
Dra OETKERA 
Bezpodstawne wieki 1 rezrotayi an. Palsta. | wiać zastępując: Na okręgi o jednolitej naro- P 


Warszawa. (M.) obec kursujących pogło- | dowści (polskiej — Red.) przypadłoby z usta- < 
sek, Aeh Ms jedno z pism krakow- | lonych 360 mandatów, 259 mandatów, a na „ADRIATI CA“ 
skich, jakoby w Belwederze wygotowywano | okręgi o ludności różnych narodowości 101 Kraków, ulica Dietłowska L. 97. 


akt rezygnacyi N. Państwa z jego stanowiska, mandatów. Wniosek ten doręczono klubom. 
oświadczają w kołach miarodajnych, że pogło- | Maję one wypowiedzieć się w tej sprawie. 
ska te są zupełnie bezpodstawne, co najwyżej ———9-0——— 
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Wilk bądzie syty, a owca.. pozartą. 


Kis) Zdolność ustawodawczą naszego Sejmu 
kmakomicie ilustrują losy projektu ordynacyi 
wyborczej. Nie łatwo chyba znaleźć drugi par- 
tament, w którym lekkomyślność w uchwala- 
niu ustaw sziaby tak w parze z ociężałością, 
fak w naszym Sejmie. Jedne ustawy uchwala 
się na kolanie, to też roi się w nich od bardziej 
lub mniej rażących antynomii, drugie cyzeluje 
się na wszystkie strony, dyskutując całymi 
miesiącami nad niemi, zmieniając dziś na wy- 
wrót to, co jeszcze wczoraj było kanonem po- 
glądów danej partyi. 

Typowym przykładem takicj ociężałości jest 
ordynacya wyborcza. W kwietniu br. komisya 
konstytucyjna ustaliła nareszcie po wielomie- 
sięcznych debatach brzmienie projektu nowej 
ordynacyi wyborczej. Od tego czasu upłynęło 
znowu 4 miesiące, a dziś ordynacya wrócić ma 
„do Sejmu znowuż zinicniona. Po blisko rocz- 
nej dyskusyi prawica z ks. Lutosławskim na 
„ezele „zoryentowała się“ nagle, że listy pań- 
stwowc są zbyteczne (naturalnie dla niej), za- 
częla prowadzić konszachty i wreszcie przed 3 
dniami przeiorsowała w Sejmie odesłanie pro- 
jektu do komisyi konstytucyjnej. Brzmienie 
'projektu uchwalonego w drugiem czytaniu ple 
num Sejmu, nie zadowalało z jednej strony 
prawicy, która gotowała się do dalszego zacie- 
śnienia i tak już ad minimum uszczuplonych 
praw mniejszości narodowych drogą zniesie- 
nia list państwowych i wykrojenia mniejszych 
GKTĘgÓW wyborczych, z drugiej strony nie za- 
Bowałała również mniejszości narodowych al- 
bowiem cały szereg postanowień skazywało 
mniejszości narodowe na utratę pięć szóstych 
amaadatów,  Wielotygodniowe pertraktacye 

między PSL a PPS doprowadziły tylko do po- 

ia liczby mandatów o 24 a dalsze 
| mniany przedstawiały się ze stanowiska słu- 
wonych praw mniejszości narodowych raczej 
jeko pogorszenie niż polepszenie syłuacyi. 
Zmiany: te omawialiśmy swego czasu na la- 
mach naszego pisma. 
- Na onegdajszem posiedzeniu „Sejmu wywią- 
wała się dziwna sytuacya. Niemcy i Żydzi, któ- 
ex spodziewali się polepszenia projektu ze 
‘strony lewicy, głosowali formalnie razem - z 
paawicg jakkolwiek pobudki tego głosowania 
były wręcz przeciwne, a to podyktowane na- 
Szieją, że ponowna dyskusya w komisyi kon- 
włytucyjnej, mająca na celu uzgodnienie zgło- 
szonych poprawek da sposobność do uwzglę- 
dnienia ahoćby pewnych tylko postulatów 


Krok ten Był bezsprzecznie ryzykowny wła- 
%ciwie dlatego, że na przeciwległym biegunie 
znalazły się poprawki prawicy i zachodziła 
obawa, że to one właśnie wyłącznie a nie po- 
prawki mniejszości zostaną uwzględnione. 
Wobec tego jednak, że projekt ordynacyi wy- 
borczej wedle brzmienia z drugiego czytania 
przedstawia się jako zło ewentualnie większe, 
mia pczosiał mniejszościom nic innego niż 
ryzykować. 

Nadzieja okazała się uzasadnioną tylko od- 
aośnie do dwóch punktów. 

Jak nam bowiem donosi nasz korespondent 
warszawski, komisya konstytucyjna zabrała 
się bardzo energicznie do uzgodnienia popra- 
wek i uchwaliła już wczoraj następujące zmia- 
ny względnie wytrwała przy następującym 
stanie poprzednim: 

1) Liczhę mandatów ustalono na 360 okre- 
gów i na 72 z listy państwowej, razem 402. 

2) Wybory w okręgach odbywają się według 
systepiu de Fiondta i wedle tego samega ` yste- 
mu rozdziela się proporcyonalnie do liczby 
mandatów uzyskanych w okręgach mandaty 
z listy państwowej. 

3) Bloki między listami są niedopuszczalne. 

4) Do list państwowych mają prawo te gru- 
py wyborcze, które przeprowadziły w  <ałem 


państwie = conajmniej w 6-ciu okręgach 
wyborczy 
5) Liczba kandydatów na liście państwowej 


Z OO TO OAI R O AO AO O I DO AN Z DOZ OOOO O A A a e 


poszczególnego stronnictwa nie może przekra- 
czać 100. 

6) Obwód dla jednej komisyi wyborczej nie 
może liczyć więcej niż 2000 mieszkańców, a 
mieszkanie wyborcy nie może być oddalone 
od lokalu wyborczego więcej niż 4 kilomztry. 

7) Kandydata na oddzielnej deklaracyi musi 
zgłosić conajmniej 50-ciu wyborców. 

8) Głosujący musi oświadczyć, że się uważa 
za obywateła polskiego, inaczej głos jest nie- 
ważny. 

9, Członek. komisyi wyborczej musi czytać 
i pisać po polsku. 

10) Rady powiatowe w Małopolsce są uwa- 
żane ha równi z Sejmikami powiałtowemi. z 
prawem desygnowania członków do uctnisyi 
wyborczej. 

Jaka zmianę w kierunku 
uwaznć nalczy takt, że wybory w okregach od- 
być się meją według systemu de iioudta (p. 2) 
i okotiezność. że głosujący musi cświadszyć, że 
się uważa za obywatela poiskiego (p. 8). 

System de Iiondta powoduje bowiem, 
dzielnik wyborczy będzie mniejszy niz 


że 
tzw. 


"=ielnik maiematyczny, przyjęty w dotycicza- | 


sowym projekcie, a wskutek tego nadzieja prze 
prowadzenia mandatu przez stronnictwa 
mniejsze jest nieco większa, naiuralnie o ile 
nie unicesiwi jej „celowe” *wykroj-nie okręgów 
wyjsszezsch 

Punkt 8) ma, o dis sr 
šest ścisłą, wielkie enie dia mniejszości 
arodowych na kresach, gdzie formalistyka 
przy wykazaniu praw swojszczyzny (zapisa- 
nie do ksiąg stałych mieszkańców) jest nad wy 
raz zawiłą dzięki dawnemu systemowi rosyj- 
skicmu, bo formalistyka ta dawała niższym 
organom administracyjnym szeroką poso- 
bność do szykan, zwiaszcza z punklu widzenia 
wynaradawiającej a tok dzisiaj osławionej 
pruktyki naszych władz kresowych. Jeśli za- 
tem w tych wypadkach, gdzie wskutek zaginię 
cia ksiąg objektywne wy! kazanie się dokumen- 
tem przynależności do państwa polskiego bę- 
dzie niemożliwem lub ulrudnionem, wystawiać 
będzie subjektywne oświadczenie, że wyborca 
uważa się za obywatela polskiego, to dzięki tej 
inowacyi tysiące Białorusinów, Ukraińców i 
żydów posiędzie zgodnie z objekltywnym sta- 
nem rzeczy należne im prawo wyborcze. Po- 
słowie ży imac) w hm ad konigo- 


o podana nam 


PER 
di... 


sprawiedliwości | 
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5 
cyach u min. spraw wewnętrznych i z przedła 
stawicielami głównych strounictw, a posel 
Grinbaum także swego czasu na posłuchaniu 
u N. Państwa wskazywali na niesprawiedlia« 
wość grożącego stanu rzeczy, niezgodnego £ 
zasadami konstytucyi i praworządnością na= 
szego państwa. Widocznie zatem komisya kome 
s viacyjna uznała oczywistą słuszność tych 
postulatów, uwględniając nie uregulowane jea 
szcze chwilowo stosunki administracyjno-pra 
wne na kresach. Rzecz jasna, że w przyszłości 
subjeklywne oświadczenie będzie mogło być 
zastąpione dokumentem, tak jak, np. u nas w 
Małopolsce, gdzie wydostanie świadectwa przya 
pależności tylko w wyjątkowych wypadkach 
przedstawia trudności. Chodzi teraz tylko o toy 
by przyjęta zasada nie została na drodze okręs 
żnej spaczoną przez „celowe“ zarządzew 
„wykonawcze” i interpretacye. 

Inowacya ta zatem świadczytaby Korzystnie 
o poczuciu sprawiedliwości większości komisyż 
koi astytucyjnej, gdyby nie reszta zmian. 

Zamiana bowiem ruchomej listy państwowej 
na stalą (p. 1), przydzielenie mandatów w lia 
stach państwowych proporcyonalnie dv ilości 
mandatów uzyskanych głosów (p. 2), niedopu= 
szczalność bloków czyli tak zwanych list wię 
zanych (p. 3), pozostawienie 6 okręgów jako 
warunku udziału w listach państwowych (p. 
4), przedstawiają się niemal jako podcięcie 
wszelkich szans drobnych stronnictw i mniej- 
szości narodowych do przeprowadzenia choćby. 
peważnego ułamka należnych im liczbowo 
mandatów a zwłaszcza ograniczona stała lista 
państwowa niweluje prawie zupelnie korzyść 
z systemu de Hondta, tem bardziej, że ograni= 
czenie z góry ilości mandatów przy wyborach 
ckhręgowych i zarezerwowanie stałej ilości do 
list państwowych zwiększy znowuż dzielnik 
wyborczy przy syslemie de Hondła, a to dlate- 
ponieważ nie całych 482 lecz 360 mandas 
tów przypadnie do podziału w iistach okręgo- 
wych. 


go. 


Do szezegółowszego omówienia tych ostatnio 
wspomiuianych ujemnych punktów, z których 


niektóre su dość zawiłe, jeszcze wrócimy. 

Dzis jednak wypada już stwierdzić, że strony, 
dodatnie uchwał ostatnich są tylko o tyle dobre, 
że bez nich byłoby jeszcze gorzej, w rezultacie 
jednak zostały one przekreślone przez inne po- 


j stanowienia, tak, że ostateczny obraz  ordynacyt 
wyborczej jest nada] fatalny i nadal pozbawia 
mniejszości narodowe więcej, niż lwiej części 


ich praw. 
Wilk zalem będzie syty, a owca.. pożartą. 
A o to wszak... Bój się toczył! 


Upadek wioskiege gabinetu de eFacty 


Rzym. PAT. Izba uchwaliła wczoraj votum nie- 
ufitości dla rządu 288 głosami przeciwko 103. Za 
rządem głosowali tylko nacyonalści, agraryusze, 
demokraci i prawicowo-liberalni. Wieczorem 
Facta przedłożył królowi prośbę © dymisyę ga- 
binetu. Król zastrzegł sobie decyzyę. 


Poważna wewnętrzna 


Rzym. PAT. Uporczywe pogłoski o koncentra- 
cyi faścistów pod Rzymem oraz o zamiarze za- 
władnięcia stolicą wywołały tutaj zaniepokojenie. 
Arditi del Popole odbyli posiedzenie organizacyj- 
ne w sprawie ewentualnej obrony miasta, przy- 
tem powiększono liczbę batalionów i komendan- 
tów (Arditi są to bojowe organizacye robotnicze, 
powstałe dla walki z faścislami). 

Rzym. PAT. Sytuacya wewnętrzna w związku 
z ostatniemi walkami faścisów jest bardzo po- 
ważna. Faściści podpalili dom ludowy i zdemolo- 
wali kooperaty wę robotniczą w Nawarze. W od- 
powiedzi na to ogłoszono strejk powszechny w 
Nawarze, Sinigaglii i Anconie, gdzie stanęły fa- 
bryki, doki, tramwaje, drukarnie dzienników 


Populari za rządem centrow 

Rzym, PAT. Partya ludowa powzięłu rezolucyę 
w myśl której nowy gabinet powinien być utwo: 
rzony bez udziału prawicy i socyalistów. 


sytuacya we W:oeszech. 


i zamknięto teatry i sklepy. 

W Turynie, Cuneo i Aleksandryi wybuchł strejk 
powszechny protestacyjny. 

Rzym. PAT. Ostatnie zajścia z faścistami 
wzmogły opozycyę frakcyi socyalistycznej, która 
otwarcie wystąpiła z dążeniem do cbałenia gabi- 
netu de Facty. Socyaliści złożyli w Izbie wniosek 
nagły opiewający: „Wzywa się rząd do energi- 
cznej obrony wolności, do ochrony życia życia 
obywateli, do ochrony ich mienia oraz do zagwa- 
rantowania swobody, wypełniania mandatu po- 
selskiego niesłychanie zagrożonej i naruszonej. 

Rzym. PAT. W Izbie zgłoszony został wniosek 
stwier dzający, że rząd nie zdołał przywrócić spo- 
koju i nic nie zrobił dla Bla odbudowy kraju. 


Trudne położenie w Austryi. 


jiedeń. PAT. Na Ringstrass® demonstrowali 
wczoraj robotnicy z powodu podrożenia żywności. 
Dwa tysiące robotników z fabryk i wagonów w 
Simmeringu pociągnęło przed parlament. Komu- 
nistom nie udało się wywołać strajku w innych 
fabrykach albowiem socyalni demokraci rozwi- 
nęli kontragitacyę. Przez cały dzień gromadziły 
się tłumy robotników przed parlamentem, które 
wysłały deputacyę do parlamentu, która konfero- 
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wała z klubem socyalno-demokratycznym 1 z pre- 
zydentem ministrów. W czasie demonstracyi kup- 
cy z obawy: przed plądrowaniem pozamykali skle- 
py. Spokoju nie zakłócono. „| 


Kredyt Włoch dla Pn 


Rzym. RÓ Senat przyjął wczoraj pro 


stawy w kwestyi kredytu dla Aastryi 92 
przeciw 64, 


Re. T 


Kraków 21 lipca. 

. (W) Ekscesy, bicie i kaleczenie, oraz moralne 
nęcanie się nad żydowskimi przyjezdnymi na 
Górnym Sląsku ucichło na krótki czas, bezpo- 
irednio przed uroczystością Górnośląska. Obe- 
knie jednak orgie i rozpasanie znowu się za- 
czynają. 
* Charakterystyczny wypadek podajemy niżej. 
Dopiero płacz i błagania chrześcijanki zdoła- 
ły wpłynąć na zbirów. O ile z pełnem uzna- 
niem podkreślić pragniemy indzki: zachowa- 
nie się odośnej pani, to z drugiej strony z tą 
samą usilnością po raz już nie wiedzieć «tóry 
postawić musimy pod pręgierz opinii publi- 
cznej bezkarne „niewinne wybryki" chuliga- 
neryi. Czy każde zwycięstwo, każls radość w 
Polsce skrupić się musi na grzbietach, twa- 
rzach i godności żydowskiej? 

Ale jakżeż się dziwić, do kogo apelować po 
sprawiedliwość, skoro rząd dusz u nas dzierżą 
Nowaczyńscy, którzy dzień w dzień wsączają 


arharzyńskie morania Się mi piani i 
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społeczeństwu polskiemu truciznę nienawiści 


rasowej. 
Oto dwa nowe fakty. 


Od jednego z poważnych obywateli w Oświę 


cimiu p. U. S. otrzymujemy następującą lapi- 
darną wiadomość: 

We czwartek 13 bm. przybyłem do Królew- 
skiej Huty. Na ulicy przystąpili do mnie dwaj 
policyanci, żądając odemnie legitymacyi. Mi- 
mio, że im tę okazałem, zabrali muie ze sobą, 
prowadząc na policyę. Na policyi, do której 
mnie wprowadzono, znajdowało się około 12 
policyantów cywilów, którzy poczęli w stra- 
szliwy sposób znęcać się nademną. Bito mnie, 
nie patrząc. gdzie i jak. Dopiero gdy zbroczony 
krwą zemdlałem, zaprzestali kaci dalszego 
znęcania się i nieprzytomnego wyrzucili za 
drzwi. Obecnie leżę chory. 

„Gazeta Będzińska* podaje następujący fakt: 

„We czwartek wieczorem przybył niejaki p. 
Diamand na dworzec katowicki, natychmiast 
przystąpił do niego jeden z urzędników kolejo- 
wych i chwyciwszy go za brodę począł wy- 
krzykiwać: „co robisz tu, żydzie”. W mig ze- 
brała się około p. D. zgraja chuliganów, któ- 
rzy w bestyalski sposób zaczęli się nad p. D- 
znęcać. Policya chciała ca prawda interwenio= 
wać, ale hyeny nie dopuściły do tego. W koń- 
cu p. D. dostał się do jednego z wagonów sto- 
jącego pociągu, gdzie znajdował się również 
niejaki p. Strachlic i dwoje dziewcząt żydow- 
skich z Będzina. W chwili jednak, gdy pociąg 
ruszył weszło do wagonu dwóch elegancko 
ubranych panów, którzy chcieli wyrzucić z 


Z Bagateli. 
„Carewicz* — sztuka w 3 aktach Gabryeli Za- 
polskiej. Reżyserował Aleksander Węgierko. 

Nadnewska stolica dawnej Rosyi ze swojem 
granitowem wybrzeżem i pałacami bizantyjskimi, 
których zewnętrznie żadną miarą odróżnić nie 
można ud więzień, owe miasto beztroskiego życia 
hulaszczego i niewysłowionej nędzy rzesz pracu- 
jących, ten Petersburg, który miał w myśl inten- 
cyi cara Piotra Wielkiego przerąbać okno do Eu- 
ropy — pociągał i odstraszał, Obok wygodnie 
rozłożonego w powozie wysokiego dygnitarza w 
wytwornym mundurze o kołnierzu ze szczerego 
glota, obok opiętego w kaftanie na bobrach rosyj- 
skiego kupca pierwszej „gildyi* przesuwały się 
po mokrym trotuarze zawsze we mgle tonącego 
miasta postaci wynędzniałych urzędników cich- 
szej kategoryi, lub członków „prostonarodya”, ży- 
wiących się suchym chlebem „sołdutskim”. 

W Petersburgu nigdy się mie wiedziało, jaką 
„gwiazdę“ wymijasz na gościńcu, lub jaka gruba 
ryba siedzi przy sąsiednim stole w knajpie. W e- 
leganckich restauracyach byżo pełno dopiero koło 
północy.O tej porze zaczynało się życie w rosyj- 


skiej stolicy. - pe” 
Nigdy nie zapomnę pewnej sceny, jakiej by- 
mimowolnym świadkiem w „Wienie”. 
„Wiena* należała do pierwszorzędnych lokalów, 
Petersburga. Kawior do zakąsek i „blinow” sta- 
gzano w olbrzymich beczkach. 


JBłódki naj 


am MER 
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wagonu Żydów. Jedna z chrześcijanek usilnie 
przeciwko temu protesiowaia, prosząc, by po- 
zostawić Żydów w spokoju. Napastnicy jednak 
mimo to rzucili się ną Żydów, bijąc siedzą- 
cych flaszkami. Pan D. otrzymał cięcie nożem 
koło prawego oka. W końcu bandyci dobyli 
rewolwerów mierząc w stronę Żydów. Wów- 
czas owa pani, która już przedtem  wstawiia 
się za Żydami, płacząc, zaczęła prosić napastni 
ków. by wreszcie zaprzestali dalszego znecania 
się. I w ten sposób tylko nieszczęśliwi uszit 
niechypnej śinierci." 

Nasza demokratyczna i światła prasa maic- 
poiska przechedzi nad faktami tymi do po- 
rządku azierr'ego, nie ma odwagi napięin>- 
wać, co godnem jest napiętnowania i w ten 
sposób pośrednio, staje się współwinną”. 

A Rozwojowcy zacierają ręce z radości. 

Siejba ich wydaje plon. Ale już niejedno- 
krotnie wskazywaliśmy ną fakty, świadczące 
o tem. że zdziczenie i barbarya tatarska od 
ofiar zwykły zwracać się ku podżegaczom... 

Tylko trochę cierpliwości, zacni panowie... 

Zaraza nie uznaje podziału na rasy i naro- 
dowości... 


Z CHWILI: 


Str. 87 


Sekcya Wycieczkowa żyd. Tow. Gimn. kos 
muniku je: 

W niedzielę. dnia 23 bm. odbędzie się ca- 
łodzienna wycieczka do Tenczynka dla kur- 
sów uczniów szomroth, pań i panów. Zbiórka 
o godzinie 10 rano. Prowadzą kierownicyą 
Zdjęcia iotogiaficzne. Goście mile widziani, 

——— e 


sekcja wytietzkowa Zyd. Tow. Gnnegiyczne 


komunikuje: 
w niedzielę, cnia 23. b. m. 
(akaddieNNA pyydieczke do TenCZyNKA, 
Bliższe szczegóły w jutrzejszym „numerze. 
BAL Z A WW SZYTE TROW ORLIK JEBASKCĄ 
LADIN. DORES _ aan i E "PRĄDOWE 


Celem uniknięcia przerwy 
w wysyice pisma, prosimy 
o rychłe odnowienie prenu- 
merały na miesięc sierpień 
załączonym do dzisiejszego 
numeru czekiem P. X. O. 


EONA AT DEEE E UMD ZRROCINEKY 


ates paski praeri polityce narodowościowej rządu polskiego. 


Kraków 21 lipca. 

Coraz :częściej rozlegają się w Polsce głosy 
szczerze polskie, ostrzegające przed zagadko- 
wemi następstwami fatalnych rządów naszej 
administracyi, która pozostaje pod wszechwła- 
dnym wpływem kursu endeckiego. Obecnie za- 
brał w tej sprawie głos tak miarodajny pol- 
ski dziennik kresowy, jak „Dziennik Wołyń- 
ski“, który wywodzi m. i.: z 

„Polska, jako pańsiwo nie jest pod wzglę- 
dem narodowym jednolita. Ma wprawdzie w 
całości większość ludności polskiej, bo 68.4 
procent, ale na inne, nie polskie narodowości 
przypada pokaźny, bądź co bądź, odesetek 31.6. 
A nie jest tu jeszcze brana w rachubę ludność 
Góruego Sląska, gdzie przecież Niemcy także 
mieszkają i nie wliczono tutaj ludności Ziemi 


Wileńskiej, gdzie odsetek nie-polskiej naro- | 


dowości będzie poważny. 

Mamy województwa, w których Polacy są 
w znacznej mniejszości. Województwo Pole- 
skie np. ma 78.2 procent obcych narodowości, 


najprzedniejszych marek francuskich lał się tu- 
taj jak z cebra. 

Przy jednym ze stołów siedziało rozbawione to- 
rzystwo, w którem prym dzierżył szpakowaty 
już pan we fraku, wychylający jeden kielich mu- 
sującego trunku po drugim. 

Śmiechy, wesołość.. 

— Wie pan, kto jest ten wytworny jegomość, 
zabawiający towarzystwo przy tamtym stole? — 
zagadnął którys z moich biesiadników, 

— Wielki Książe X. 

— Ależ to niemożliwe zauważył kto inny — że 
też panowie nie widzą nieprzymuszonej wesołości 
i beztroski u siedzących przy tamtym stole.. Wiel- 
cy książęta nigdy nie są weseli i nigdy się nie 
śmieją. Ludziska wychowane w pałacach podo- 
bnych do więzień nie znają pogody ducha.. Nasza 
dynastya panująca — to sami hipohondrycy.. 

Gabryelia Zapolska, ujmująca utwory dramaty- 
czne nawskroś realistycznie wyszła właśnie z te- 
go założenia, że rosyjska dynastya to sami hipo- 
hondrycy i że trzeha rzucić na deski sceniczne 
wązki światek tych zboczeńców psychicznych. 

Nie wolno bohaterom „Carewicza'* weselić się, 
frywolny śmiech byłby rażącym dyssonansem. 

Garewicz jest młodzieńcem, stojącym na rubieży 
dwóch okresów życia męzkiego: dzieciństwa i mę- 
zkości. Okres ten przełomowy przeżywa cała 
brzydsza połowa rodu ludzkiego. Rzeczą wycho- 
wawcy jest czuwać, aby przejście nie było stocze- 
niem się w bagniska.. Zle się dzieje, kiedy roli 


wychowawcy podejmują się indywidua w rodzaju 
rozmaitszego gaiunku i szampan | prezydenta ministrów ze sztuki Zapolskiej. 


| a 218 procent Polaków. Województwo wołyń- 
skie zaludnione jest przez 85.5 procent obcych 
narodowości, w Województwie stanisławow= 
skiem jest 78.2 procent niepolskiej hudności — 
w 'Tarnopolskiem 55.7 procent, w 


kiem wykazuje urzędowa statystyka połową 
ludności polskiej, połowę miepolskiej. Sama 


stolica Państwa, Warszawą, ma 27.7 procemi 
ludności niepolskiej. 

Czy nam ien stan narodowościowy Rzeczya 
pospolitej dogadza, lub nie — mamy moralny, 
i polityczny obowiązek z nim się liczyć i wy 
snuć z niego konsekwencye rozsądne, zdążs= 
jące do wzmocnienia siły i powagi Państwa”. 

Stawając dalej w obronie odpychanycii 
przez społeczeństwo polskie zaprzańców ży: 
dowskich woła „Dziennik Wołyński” % b 

„Żydom należą się w Polsce wsgysikie pra- 
| wa społeczne i państwowe, o ile spełniają oni 
| wszystkie względem Państwa obowiązki obya 

watelskie. Nie może być żadnych różnic, żadm 
nych wyjątków. O tem pamiętać musi nasza 


Chodzi wtedy wykonania w najdrołmiejczych 
szczegółach z góry ukartowanego planu 4 o zazpołn 
nie nieliczenie się zindywid młodzieżca. 

Carewicz mie zna kobiet. Carewicz muri prze 
cież się ożenić. 

Carewicza trzeba tedy wpierw wprowadzić w. 
tak zwany Świat”, pokazać mu brudy doczemego 
życia „ażeby potem wiedział, eo to jest „czysłośó” 
małżeńskiej sypialni. 

I w melernichowskiej mózgownicy prezydenta 
ministrów powstaje dyabelski plan, o ej 
wartości, godnej „Pani Dulskiej“. 
Kijkunastoletnią uroczą dziewczynkę z balei 
nadwornego przebiera się w męski ubiór czerkie- 
ski, powstałego z tej transtormacył młodziutkie- 
go czerkiesa podsuwa się carewiczowi, jako to- 
warzysza zabaw i zza węgła obserwuje się dał 
szy rozwój wypadków. 

Teraz powtarza się efekt końcowy z „Pani Duk- 
skiej”. Carewicz rozkochał się w ślicznintkiej 
Soni, nie chce już słyszeć o nakazanym ożenku 2 
zamorską księżniczką, gotów jest raczej zrezygno- 
wać z praw do tronu, byleby pozostać u boks 
swojej ukochanej. * 2% ŻY 

Ale nadworny Meternich nie oddaje sprawy 
za wygraną. Użył całej swej przebiegłości dyplo= 
matycznej, aby przekonać Sonię, że sama powinna 
się usunąć z drogi przyszłego „batiuszki carja”, 

Znamienny zwrot w psychice dziedzica rosyj: 
skiego tronu — to carewicz pokonał w sobie czło: 
wieka. ra 

Podnosi zarozumiale głowę i już jako możno+ 

| władca udaje się do komnat carskich dla ohjęcią 
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administracya przedewszystkiem, a w spole- 
paeństwie zasady takie należy szerzyć dla dobra 
‘f całości Rzeczypospoiilej. 


Wkońcu wskazuje „Dziennik Wołyński" 
istotne źródło zła, podnosząc słusznie skutki 
destruktywnego działania narodowej demo- 


kracyi: 
„Narodowa Demokracya umiała wszędzie, 
gdzie tylko terorem wpływy zdobyła, rozdmu- 
chać waśnie narodowe i wyznaniowe. Ale ani 
jednej kwestyi narodowościowej i wyznanio- 
wej dotąd polity cznie z korzyścią dla narodu 
polskiego nie rozwiązała. Umie burzyć, nie 
umie stawiać, mistrzynią jest w mąceniu „ka- 
dzi narodowej“ — usuwa się na wygodne, kry- 
tyczne stanowiska, gdy ferment poza kadź się 
przelewa. Steroryzowała opinię publiczną we 
Wschodniej Małopolsce tak, że nikt tam nie 
ma odwagi stawiać na porządku dziennym 
kwestyi ugody z Ukraińcami, z obawy, aby go 
mie wyświęcono. A przecież mimo wszystko, 
eo nam przyniusły ostatnie nadzwyczaj bolesne | 
wypadki, bez załatwienia kwestyi ukraińskiej 
w Małapolsce Wschodniej, Państwo polskie 
w tej części kraju prawa swojego posiadania 
Ars ugruntować i zabezpieczyć nie może. 
Musi ktoś, co ma do tego prawo z tytułu wła- 

= swojej w Polsce, z kwestyą tą na forum 
publicum wreszcie wystąpić i podać sposoby 
jej zaiatwienia. Omijanie jej dalsze lub pozby- 
. Wanie tanimi frazesami, może pomścić się na 
luna srodzz”, 


MAURYCY FORZA 


ajent handlowy 
xar? po krótkich cierpieniach 


przeżywszy 51 lat 
odbędzie się w piątek, dnia 


Pogrzeb 

21 lipca br. o godz. 2 popoł. z domu 
przedpogrzebowego na cmentarzu izra- 
elickim, na który to smutny obrzęd 
Krewnych i Znajomych zapraszają 


Żona i dzieci. © 


T — Bole, darcie, łamanie i migrenę usuwają słyn- 
ne tabletki „KEFALDOL VITA". 


emeei mo «Amici "o - ciii = 
surowych rządów.. 
-Wielcy książęta nigdy nie są weseli i nigdy 
aj mie śmieją. Ludziska, wychowane w komna- 
tach, podobnych do cel węziennych, nie znają po- 
ducha. Rosyjska dynastya panująca — to 

sami hipohondrycy- 
Mój towarzysz od stolika w „Wienie” miał słu- 
SZNOŚĆ. 
W „Bagateli* wystawiono sztukę Gabryełi Za- 
polskiej niezwykle strannie. Obsada była pierw- 
szorzędna. P. Aleksander Węgierko w roli tytulo 
wej dowiódł nam jeszcze raz, że należy do rzędu 
pa- polskich artystów dramatycz- 


"A natury młodzieńczej, rwącej 
się w przestworza wolności, a później zdecydo- 
wanie pochmurnego charakteru surowego mo- 
żnowładcy odtworzył p. Węgierka z finezyą nie- 
zwykłą. 

Znakomicie wywiązała się z trudnej roli Soni 
p. Malicka, olśniewając widownię trafną inter- 
pretacyą sentyjnentalizmu i jednocześnie zama- 
szystości ducha rosyjskiego gminu. Kapitalną ma- 
skę cara Aleksandra II dał p. Ratschka. Z innych 
wykonawców należy wymienić p. Łętowskiego 
(Wielki Książe Jerzy ) i p. Kliszewskiego (prezy- 
dent ministrów), którzy misternie dostroili się do 
"zgranej całości. 

Wystawa była niezwykle elektowna. " 

As, 
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ECHA POLITYCZNE. 


Niepowodzenia bolszewickie w Azyi środk. 


W berlińskim organie kadetów „Rulu“ znajduje- 
my następujące szczegóły wydarzeń w Azyi Środ- 
kowej o Wojnie Świętej, Chiwy, Buchary i Tur- 
kiesianu z Sowietami: 

„W obwodzie Fergańskim wybuchło dość już 
dawno powsłanie przeciw bolszewickie, wywoła- 
ne prześladowaniem muiłów i beków. Sarcibama- 
cze połączyli się w silne oddziały. Na czele oi- 
działów tych stanął wódz RATIO szejk Maho- 
ract, który opanował wkrótce cały kraj od Marge- 
lanu do Pamiru. W posiadaniu bolszewików po- 
zosiały tylko miasta: Taszkient, Samarkand, Ko- 
kand, Margelan (Skobzelew) oraz linią kolejowa: 
F aszkient—Krasnowodsk. 

W lutym br. wybuchło powstanie we wscho- 
dniej części Buchary, g gdzie zwolennicy zdetroni- 
zowanego emira zdecydowali się połączyć z Sar- 
tami i przywrócić władzę swego suwerena. 

Wysłany przez bolszewików do Taszkientu jako 
pośrednik Enwer basza, zbadawszy na miejscu 
syłuacyę zamiast paktowania z Sartami przeszedł 
na stronę powstańców i stanął otwarcie na ich 
czele. 


W ciągu dwóch miesięcy Enwer-basza czynił 
przytowania do energicznej akcyi w pierwszycii 
dniach maja rozpoczął ofenzywę w dwóch kie 
runkach: od Margelanu na Kokaud i od "PR 
Buchary na Kierki. 

Powstańcom w Bucharze udało się łatwo usw 
nąć bolszewików z całego rejonu do Termenu i 
Kierki. W Turkiestanie przy pomocy oficerów 
rosyjskich opanowano Samarkand i Taszkient. 

Bolszewicy zaczęli ujawniać chęć  joczynienie 
ustępstw i przyobiecali w Chiwie przywrócić 
władzę sultana Ziumanda, ale w charakterze.. 
prezydenta republiki Chiwańskiej, 

Skutkiem osłabienia władzy bolszewików w 
Azyi Środkowej Afganistan zażądał od Rosyi Sos 
wieckiej oddania mu Merwu i części Turkiestaną 
rosyjskiego. Wobec odmowy Sowietów Turkiestazy 
wypowiedział Rosyi wojnę. 

Wśród dowództwa Sowieckiego w Azyi Środe 
kowej panuje zupełna  dezorganizacya i przyj: 
gnębienie. 


Wyniki spisu ludnosci w Czechach. 


W uzupełnieniu niektórych cyir podanych w na- 
szem piśmie ze spisu ludności w Czechach (nie w 
całej Czechoslowacyi) podajemy obecnie ciekawe 
szczegóły porównawcze: 

I tak okazuje się, że Czechy liczyły w roku 


1910 1921 

mieszkańców 6781963 6670578 
z pośród tych mieszkańców 

narodowości 

czeskiej 4244074 4382303 
niemieckiej 2417930 2173230 
żydowskiej — 11251 
innych 3310 9543 
obcych 56648 93751 


Statystyka wyznaniowa przedstawia się 
podstawie spisu z r. 1921, jak następuje: 


aa na 1000 osób 


ZE Sp RAW ZYDOWSKICH. 
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Dookola sanr ratytiiat 


Watykan wobec RL m, 

Rzym. CERS: W kołach zbliżonych do Watyka- 
nu panuje przekonanie, że wizyta sir Herberta Sa- 
muela w Watykanie jednak wplynęła łagodząco 
na nieprzejednane stanowisko dyplomacyi waty- 
kańskiej w sprawie mandatu nad Palestyna i ży- 
dowskiej siedziby narodowej, jakkolwiek opozy- 
cya Watykanu przeciwko projektowi mandatu 
naogół w daiszym ciągu istnieje. Prawdopodobnie 
zapropcenuje Watykan | Radzie Ligi narodów roz- 
dział problemu w tym duchu, by te punkty manda- 
tu, które dotyczą sprawy żydowskiej Siedziby na- 
rodowej zostały bez zastrzeżeń ratylikowane, na- 
tomiast, by sprawę miejsc świętych i praw ko- 
ścioła katolickiego pozostawiono do dalszej dy- 
skusyi, któraby zmierzała do stworzenia wystar- 
czających gwarancyj. 


Streik Arabów w Palestynie 

Jerozolima. (ZBK.). Również i drugi dzień strej- 
ku arabskiego przeszedł w spokoju. Władze nie 
dopuszczały do zbierania się grup złożonych z 
ponad 5 osób. Notablowie arabscy dokładają sta- 
rań, by nie dopuścić do niepokojów. W rezolu- 
Pa domagają się Arabowie pełnej niezawisło- 

ści Palestyny. 


rzymsko katolików 5216169 7820 
protestantów 246114 399 
wyznania czeskiego 437377 65'6 
żydów 79777 119 
innych 83065 49 
bezwyznaniowych 658076 98'7 


Widać z tej statystyki, że liczba ludności w © 
statniem dziesięcioleciu nieznacznie spadła, że sta- 
tystyka wykazuje ubytek Niemców, c0 z pewno- 
ścią nie jest wynikiem zbyt sprawiedliwej staty- 
styki, i że po raz pierwszy statystyka obejmuje 
także rubrykę narodowości żydowskiej, do której 
przyznało się wedle spisu około 14 proc. ogóln. 
ludności żydowskiej w Czechach. Nadto uderza- 
jąca jest wielka ilość bezwyznaniowych. bo bliska 
10 proc. ogółu ludności. 
—-0 


mendat gaesipiskiego. 


id i prasy. 

W „Przegiądzie Wieczornym” czytamy: Niektó- 
rzy członkowie parlamentu w Westminster 
zwrócili się z noia zbiorową do pp. Lloyd Ge» 
orge'a i Winstona ' Churchilla o przedłożenie 
„mandatu angielskiego w Palestynie na najbliz: 
* szej sesyi Ligi Narodów wobec wzrastających 
niepokojów wśród arabskiej ludności ivgo kraju, 

Orgamizacya syonistyczna w Londynie twier- 
dzi, że niektóre towarzystwa arabskie w Pale. 
stynie protestowały przed Ligą Narodów prze- 
ciwko wystąpieniu delegacyi arabskiej w Londy- 
nie, która twierdzi, że jest reprezentantką ludno- 
ści arabskiej w Palestynie. Islamistyczne towa- 
rzystwa narodowe w Haitfie i Nazarecie zde- 
klarowały się na korzyść immigracyi syonisty« 
cznej. Sądzą One, że koncesya Rutenberga ma 
bardzo ważne znaczenie dla rozwoju Palestyny 
i oczekują ratyfikacyi tej koncesyi. Przedstawi- 
ciele komun muzułmańskich i chrześcijańskich 
Tyberyady i okolic i starszyzny arabskiej w Rams 
leh są za ralyfikacyą mandatu palestyńskiego. 
Z drugiej strony towarzystwa arabskie Ludd i 
Biltiz koło Jerozolimy protestują. 


sal 


25-lecie syonizmu bazylejskiego. 


Manifest do sy6nistów. 


| stycznej. Dopiero przyszłe generacye będą megły, 


Zbliża się wielki dzień w historyi naszego na- 
rodu — drugiego dnia miesiąca Elul upływa 25 lat 
od otwarcia pierwszego kongresu syonistycznego 
w Bazylci przez Teodora Herzla, owego kongre- 
su, który zapowiedział w całym świecie nową e- 
pokę dla maszego narodu. Dzień ten po upływie 
szeregu lat spowodował owo zwycięstwo polity- 
czne, które udokumeniowane jest w deklaracyi 
Balfoura i w uchwale z San Remo. Stopniowa od- 
budowa naszego kraju w kierunku politycznym, 
ekonomicznym i kulturalnym jakołeż narodowy 
remesans naszego narodu we wszystkich osiedlach 
dyaspory — oto są czynniki powołanej do życia 
ma tym kongresie światowej organizacyi 


| 


syui- czystości public 


to zdarzenie historyczne w całej pełni jego donio- 
słości zrozumieć i ocenić. Nam, którzy żyjemy, 
aka koła tych wydarzeń, brak należytej perspe: 

tywy. 
Ten wielki dzień nie powinien minąć bez uro- 
czystości publicznych w każdym kraju gdzie żyją 
masi bracia. My niżej podpisani, którym danem 
było przed 25 laty uczestniczyć w charakterze 
delgatów w pierwszym kongresie, a którym das 
nem jest teraz żyć w naszym kraju ojczystym, 
wzywamy syonistów na całym świecie do ohcho+ 
dzemia godnie ow. 
„W dniu tym niechaj przys 


dnia przez urządzenie ūros 


az —— 


jpcici opowiada przyjacielowi, rodzice swym dzie- 
kiom o wszystkich przejściach i trudnościach ma- 
amego ruchu i o znaczeniu tej chwili. 

Niechaj w tym dniu nie zapomni naród o naszej 
popularnej instytucyi o Keren Kajemeth Lejisrael, 
którą stworzył sam Herzl. 

Jesteśmy przekonani, če caly  syonistyczny 
kwiat przyjmie nasz apel i że 2 Elul (25 sierpnia) 
pbchodzony będzie przez miliony Żydów całego 
świata jako święto narodowe. 

M. M. Uszyszkin (Jekaierynosław), Jerozolima, 
M. L. Goldberg (Wilno). Tel Awiw, Wilhelm Gross 
(Jerozolima) Jaffa, Leon Horodyszcz (Brześć Li- 
tewski) Tel Awiw, Markus Kahan (Homel) Jero- 
solima, I. Seidener (Wiedeń) Tel-Awiw, p. Zloci- 
sta (Berlin) Tel-Awiw, L. Joife (Grodno) Jerozo- 
łima, dr. Józef Lurze (Warszawa) Jerozolima, Jó- 
geł Mohyłower (Białystok) Jerozolima, S. Pew- 
saer (Berlin) Haifa, Józef Klausner (Odessa) Je- 
rozolima, N. Z. Rabinowicz (Połlawa) Tel Awiw, 
5. Schiller (Lwów) Jerozolima. 

Jerozolima 14 Tamus 5082. 

e mm 


ZE SWIATA ZYDOWSKIEGO. 


Prawa językowe mniejszości 
na Łotwie. 

Kowno. (ŻBK.. Komisya konstytucyjna sejmu 
litewskiego rozpatrywała ostatnio prawa  języko- 
we  mniejsości narodowych,  Komisya Wy- 
raziła przekonanie, że wcielenie 
paragraiu, gwarantującego te prawa, do Konsty- 
tucyi, nie jest konieczne, ponieważ prawa mnki 
szwści zostały dostatecznie zagwarantowane w deki 4 
racyi rządu lilewsikego do Ligi narodów. Mimu 
to jednak udało się pgrzedstawicielowi żydowskie 
mu przy pomocy Ssocyalistow wcielic prawa te ja- 
ko oscbny artykuł do Konstylucyi. Artykuł teu 
nadaje mnicjszościom narodowym prawo publicz- 
nego używania swego języka w słowie i piślnie, 
jekoteż i w sądach. 


Propaganda ma rzecz akcyi kanku 
KDIORIKIREZMG. 

Londyn. (ŻBK.). Specyalny deparlament dla roz- 
powszechniania akcyi żyd. Bauku kolonialnego 
przystąpi wkrótce do rozległej akeyi w tyn kie- 
runku. Dla wszystkich krajów wyznaczone zosta: 
ły upełnomocnione osoby, w których ręku spoczy- 
wać będzie kierownictwo. Powszechnie spodzie- 
wają się pomyślnych rezultatów zwłaszcza wò- 
bec uchwalenia przez dyrektoryum pięcioprocen- 
towej dywidendy i spodziewanej ratylikacyi man- 
dalu nad Ralesiyną. Akcya ma się rozpocząć z 
dniem 25 sierpnia, w 25-lelni jubileusz I. Ion- 
gresu syolskiego. 
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ZE SPRAW ZYDOWSKICH W KRAJU. 
Pomiacya Przybocie kady Wyzo. we Lwowie. 


Łwów. (Tel. własny). Wbrew  sprzeciwom u- 
świadomicnych sier żydowsikch we Lwowie, za- 
mianował prezydent miasta p. Neumann nowa 
Przyboczną Radę kahalną z dawnym komisarzem 
rządowym d-rem Diamandem na czele. Wśród 
nominowanych członków Rady znajduje się też 
6 syonistów. Jednakowoż Egzukutywa syońska 
dla Małopolski wschodniej, wspólnie z „nomino. 
wanymi mężami zaufania” uchwaliła zrzec się 
mandatów do narzuconej Rady. W najbliższych 
dnisch ukaże się w tej sprawie manifest organi. 
zacji syońskiej, w którym wyłuszczone będą po- 
wody, jakie skłoniły stronnictwo syońskie do 
nieprzyjęcia mandatów do obecnej Rady. 


krakowska Olejarnia, Sp. Z 0. p. w Krakowie ę 
zawiadamia o Śmierci swego współ- 
właściciela 


Bł: MAURYCEGO VORZIMMERA 


który zmarł po krótkich cierpieniach, 
przeżywszy lat 51. 


Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 
21-go lipca b. r. o godzinie 2 popol. § 
z domu przedpogrzebowego na cmen- $ 
tarzu izraelickim, na który to smutny KE 
obrzęd zaprasza > 
Krakowska Clejarnia 


1262 Sp. z o. p. Kraków. 


specyalnego | 


KRONIKA. 


Kraków, 22 lipca. 


a 
Raid samochodowy. 
Warszawz —Kraków— Morskie Oko. 

Wczoraj rozpoczęła się długa jazda konkurso- 
wa na samochodach, urządzona staraniem Auto- 
mobil-Klubu Polski „Raid* rozpoczął się o godz. 
7. rano w Warszawie w parku Agrikola. Wyru- 
szyło 9 samochodów konkursowych w odstępach 
-cio minutowych, oraz 3 pozakonkursowe. Droga 
prowadziła szosą rządową Warszawa—łGrojec— 
końskie—Kielce—Miechów przez  Szyce—Kra- 
ków. Da Krakowa przybył pierwszy „Mercedes“ 
Nr. 1. o godzinie 2'29 po południu. Samochody za- 
jechały do specyalnie urządzonego przez wojsko- 
wość krakowską parku ruidowego w Rynku głó- 
wnym, koło kościoła św. Wojciecha, 

Zaznaczyć należy, że raid obecny ma charakter 
raidu imiędzynarodowego. Firma Sicyer wysłała 
specyajnie swoich dwóch dyrektorów pp. Sirke i 
Gra borenza. Raidem kieruje komandor klubu 
puikownik Włodzimierz Zagórski i wicekomandor 
inż. Włodzimierz Zeydowssi. W każdym samo- 
chodzie znajdowało się do 4 osób. Droga z War- 
szawy do Krakowa była ciężka z powodu wichu- 
ry i rozmokłych gościńców. Wyjazd w dalszą 
drogę do Zakopanego nastąpi dziś, w piątek o 
godzinie 9-tej rano. Po przybyciu do Morskiego 
Oka uczestnicy raidn dzień odpoczną, poczem w 
drodze powrotnej odbędzie się wyścig samocho- 
Gów, biorących udział w konkursie. 

Ponieważ śledzenie przebiegu raidu ma donio- 
ie znaczenie dla wojsk saniochodowych, przeto 
min. spraw wojsk. zarządziło daleko idące po- 
ureie i pomoc, a to przez rozstawienie posterun- 
ków przy rozgalężieniach dróg, dostarczanie 
benzyny Oraz zabczpieczenie miejsc pod park rai- 


«dowy w miejscach posloju. 


— Uroczystości 6 Sierpnia w Krakowie. Komitet 
uroczystości 6 sierpnia zwraca się do  patryo- 
tycznego ogółu mieszkańców miasta z uprzejmą 
prośhą o zgłaszanie wolnych pokoi, nadających 
się na zakwaterowanie (generałów i olicerów 
sztabowych), uroczystości w dniach 5, 6 i 7-go 
sierpnia 1922 roku. Zgłaszanie dła pojedynczych 
osób, względnie dia pań, prosimy przesyłać do 
Sekcyi kwalerunkow o-gospodarczej, mieszczącej 
się w Komendzie Obozu Warownego pl. Magda- 
leny 2. I-sze piętro, drzwi nr. 42, na ręce sekr. 
por. Paska w godzinach 8—12. 

— Wycieczka rumuiska w Krakowie. We środę 
dnia 26 bm. przybywa do Krakowa wycieczka 
profesorów i słuchaczy Akademii handiowej i 
przemysłowej w Bukareszcie w liczbie 90 osób. 
Wycicezka, w skład kórej wchodzą wybitni przed- 

stawiciele rumuńskich  sżer ekonomicznych, 
prócz zabyków miasta zwiedzi szereg zakładów 
fabrycznych w Krakowie i okolicy. Przyjęcicm 
wycieczki zajął sic spocralny komitet pod prze- 
wodnictwcm wiceprezydenta miasta dr. Wielgusa. 

— Lokaut fryzyerów. Właściciele zakładów 
fryzyerskich w Krakowie podnosząc przed dwo- 
ina tygodniami cennik za roboty fryzyerskie o 30 
procent, ohniżyłi równocześnie swoim pracowki- 
kom miesięczny zarobek, chcąc tym  spoŚobem u- 
trzymać w pelni swoje dochody przez czas urlo- 
pów pomocników fryzyerskich. Ci nie godząc się 
na podobne trakiowanie zażądali utrzymania ich 
poborów w dotychczasowej wysokości, na co 
właściciele zakładów odpowiedzieli Jokautem. 
Przez cały wczorajszy dzień prawie wszystkie 
zakłady byly zamknięte z wyjątkiem dwóch. 

— Kary za lichwę. W ostatnich dniach urząd 
walki z lichwą w Krakowie nałożył następujące 
kary: Za lichwę mięsem, względnie wędlinami 
skazani zostali Franciszek Siawarski i Józef 
Gartenberg na 80.000mkp. lub 30 dni aresztu, Jó- 
zefa Potocha i Maurycego Kńhnreicha na 30.000 
mkp. lub 30 dni aresztu, Franciszka Czort na 
25.000 mkp. lub 25 dni aresztu, Albina Hauser na 
taką samę grzywnę lub 14 dni avesztu, Samuel 
Bachner i Józef Sturmwind, każdy na 25.000 mkp. 
lub 10 dni aresztu, Jan Grabowski i Feliks Ka- 
wałkiewicz każdy na 20.000 mkp. lub 10 dni are- 
sztu, Henryk Dilz na 15.000 mkp. lub 15 dni are- 
sztu, Aniela Zdechlikiewicz, Antoni Czort, Marya 
Chlipałowa i Jadwiga Namerarczykowa, każda 
na 10.000 mkp. lub 10 dni aresztu, a Maryę Żaczek 
na taką samą grzywnę lub 5 dni aresziu. 

Nadto skazano za wykup zboża i owoców, 
wzgl. nabiału: Maryę Kozłową, Jana Zgrzybacza, 
Ignacego Bobera i Stanisława Tacik na 15.000 
mkp. lub 15 dni aresztu, Pesę Landman false 
Katz na 10.000 mkp. lub 7 dni aresztu, za pobie- 
ranie wygórowanych cen za kanapki Ludwikę 
Wojewskę na 30.000 mkp. lub 30 dni aresztu, za 
lichwę ziemniakami Franciszka Wyjadkowskiego 
na 18000 mkp. lub 30 dni aresziu, za wykup ka- 
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dni aresztu, wreszcie Katarzynę Smajek za lichwg 
chlebem na 10.000 mkp. lub 5 dni aresztn 


KRONIKA POLICYINA. 


kradzież czeków amerykrřskieh. 
Włamanie do gmachu dyrekcyi poczi. 

Onegdaj w nocy dokonano Śmiałego wiusr.''a 

do jednej z kancelaryi dyrekcyi poczt pras "= 
Warszawskiej. W kancelaryi tej znajdowały 


szy Ludwika Płszińskiego na 10.000 mkp. lub 10 


i listy z czckami amerykańskimi, klórve zwracały 
urzędy pocziowe. jako niedoręczone 4 powodu 
miedokładnych piresów. Sprawcy widocznie ob- 

| zanjoinieni z vezkładem biur, po wejsciu do kan- 

| ceiaryi rozbili szafę i wyjęli z szuflad kilkadzie- 

, siąt listów. Po dokonaniu kradzieży zlodzieje wy- 

| próżnili koperty, które następnie podarli i wrzu 
cili do klozeiu. W toku śledztva aresztowano, 

| jako podejrzanego o wspóludział w tem włama» 
niu b, woźnego dyrekcyi poczt. Dalsze śledztwo 
w toku. Szkoda ze względu na czeki dolarowe i- 
| dzie w miliony. 
| 


ńdionowae kradzieże miodu 

Właściciele fabryki miodu „Krakowiak* od 
iuższego czasu zauważyli systematyczne okrada- 
nie ich magazynów, mieszczących się w podgór- 
skim Rynku gł, l. 14. Zawiodomiona o tych kra- 
dzieżach policya aresztowała ubiegłej nocy To- 
masza Barcika (lat 50) w chwili, kiedy usiłował 
przy pomocy dobranych kluczy dostać się do ma- 
gazynów wspomnianej fabryki. Jak stwierdzono, 
Barcik od dłuższego czasu popełniał te kradzieże. 
i Podczas rewizyi znaleziono w mieszkaniu Bar- 
;ciku ukryte pod podłogą flaszki z miodem i wód- 
kami. Szkoda, jaką poniosła firma „Krakowiak“ 
wynosi ponad trzy i pół miliona marek. 


Echa otrucia Komorowskiego. 

W dalszym ciągu śledztwa w sprawie skryto- 
bójczego morderstwa, dokonanego na Zdzisławie 
Komorowskim, właścicielu drogueryi przez jego 
żonę Izabelę wyszły na jaw ciekawe szczegóły. 
-pofs o!rzpszin AA Amlazid zoq %rs Az003 OMĄZpog 
54 a Telegrafem". Wożócaj nad rana ko- 
inisnrz Szaper wraz z podkomisarzem Połleskim 
przeprowadzili rewizyę w mieszkanin Komorow: 
skich. W kuchennym piecu wśród popiołu nalezio- 
no częściowo zwęglone 3 pierogi z borówkami, 
kórych zmarły nie dojadł podczas swego ostu- 
tniego obiadu. Również znaleziono tam opakowa- 
nie proszków, a w jednym z papierków drobną 
dozę podejrzanego proszku. W śmieciarce znale- 
ziono torebkę z morfiny oraz potargane pudełe. 
czko ze starannie zdartą etykietą apteki. Nadto 
znaleziono w szafie kokainę i inne medykamenta. 
Wszystkie te przedmioty zlożono w urzędzie 
*ledczym, skąd pierogi i proszek odesłane zosta- 
ną do chemicznego zbadania. Komorowska zapy- 
lana o przyczynę zniszczenia opakowania pro- 
szków i spalenie pierogów oświadczyła, że czy: 
nila o w tym celu, by mąż nie miał podejrzenia, 
iż ona go truje. Służąca Kulkówna zeznała wczo- 
raj, że często sama Gosypywała proszku do po- 
traw, przeznaczonych dla Komorowskiego. Na 
podstawie tych zeznań Kulkówna została are- 
szlowana. 

We środę po południu w Collegium Medicum 
odbyła się w obecności komisyi  połicyjno-sant. 
tarnej sekcya zwłok śp. Komorowskiego. Selkcya, 
którą prowadził dr. Olbrycht wykazała oznaki 
choroby serca i sklerozę, jednak zatrucia mie 
stwierdzono. Natomiast nie jest  wykluczomem, 
że Komorowski zmarł z powodu zatrucia ałka- 
loidami, tj. związkami roślinnemi (morfina), któ- 
re bezwarunkowo nie pozostawiają po sobie śla- 
du w przewodach pokarmowych i w żołądku. Po. 
nieważ dalsze dochodzenia rzuciły pewne światła 
że Komorowski został otruty, przeto wstrzymana 
pogrzebanie zwłok i zarządzono przeprowadzenie 
ponownej sekcyi w tym kierunku oraz analizę 
= bóg podczas rewizyi pierogów i pros 
szku. à + 


— Ucieczka więźnia. Zarząd więzień sądu okrę- 
gowego w Krakowie zawiadomił policyę, że o0- 
negdaj zbiegł z robót pozadomnych więzień Kazi- 
mierz Kukuła (dat 20), robotnik z Krakowa, o- 
skarżony o liczne włamania. 

— Włamanie. Onegdaj w nocy włamano się 
do mieszkania p. Jana Dłużyńskiego przy pl 
Groble 1. 14. i skradziono garderobę, bieliznę ©- 
raz rewolwer marki „Steuer“, łącznej wartości 
600.000 mkp. Sprawców włamania dotąd nie wys 
śledziono. PO 

— Z lady Sklepowej skradł niewykryty spra: 
wea w sklepie Stanisława Ramzy przy ulicy 
Sławkowskiej 1. 21. książkę ze stomplami i mæ% 


| Prz Drogi moclcg, Onegdaj kolcju*z Piotr Antgs 


czknmi porztotwymi wartości 126.000 mkp. y 


Í 
mi został okradziony w domu pod 1. 6. przy ulicy 
Podbrzeżie, gdzie nocowaŁ Antoniemu zabrano 
50.000 mkp. Podejrzenie o tę kradzież padło na 
Ferdynanda Donnera (lat 20), bez zajęcia, który 
wspomnianej nocy był w pokoju, w tkórym An- 
toni nocował, a nazajuirz rozrzucał pieniądze, 
kupując kilka flaszek wódki itp. Donuera areszto- 
wano. 

— Wywóz wędlin. Organa polieyi przytrzyni:- | 
ły na dworcu osobowym Józefa Rasińskiego i Ste- 
fanię Susacką, oboje z Dąbrowy górniczej, 
posiadaniu kiórych zakweslyowano (0 kg. 
dlin. Towar, który wspomniani chcieli wyw u ć 
z Krakowa bez zezwolenia na wywóz, zakwo: 
wano. 

— Dzieciobójstwo. Onegdaj Anna Zając z Rzy- 
tniowic, pow. (Wadowice, przywaliła iszmatami 
swego 7-letniego niedorozwinietego syna Filipa 
i w taki sposób spowodowała jego śmierć. Wyro- 
dag matkę aresztowano i očano władzom sado- 
wym. 

— Wielka kradzież w pociągu. W pociagu mię- 
dzy Lwowem a Krakowem nieznany sprawca 
skradł p. Maryi Rapackiej, zamieszkałej w Zako- 
panem walizę skórzaną zawicrającąc biżuleryę i 
srebro stołowe, wrtości iQ milionów mkp. 


Napady rabunkowe w powiecie 


nowosądeckim. 
_Onegdaj napadło 4 gospodarzy, a to Józef, Sta- 
malaw, Michał Smoleniowe, oraz Wojciech Swier- 


wszyscy z Męciny, pow. No Sącz, na ja- 
dącego gościńcem z Krasnego da Sac Noela 
Mendla, kupca z Krasnego-Połockiego, i obiwszy 
go dotkliwie kijami po całem ciele, zrabowali mu 
konia. Naj krzyk: napadniętego jmadbiegło dwóch 
E mieszkających chłopów, którzy n- 
1 Noela od napastników i odebrali im ko- 
aia. Sprawców napadu aresztowano i odstawiono 
Z. noe akręgowego w Nowym Sączu. 

Í a i w ieci g- 
że san a. powiecie mowosą 
20 l jadących z N. Sącza do Labowej. Na- 
| mcói w liczbie siedmin zatrzymali wóz i kup- 
eami i pobiwszy ich dotkliwie zrabowali im 33 | 

zostali ujęci i od- 


napad na kilku kupców 


Sobota: Żydówka. 
Sobeta: Żydówką (występ Gruszczyńskiego). 
( dhemylka druku. Do recenzyi o „Dybuku” we 
masurajszym Nrze zakradła się następująca po- 
myka druku: w 23 wierszn drugiej szpalty za 
mic „Najprzewrołnicjsze zagadki ludzkości“ ma 
Rá „Wajpierwatniejsze zagadki ludzkości”. 
e—a 


Z kraju. 
Z ŻYCIA PRZEWORSKA. Pan Sekretarz Staro- 
biwa w Przeworsku, — Posel Pieniążek z P. S. 
ea O Jaion, Cóż na to wła- 


Í Przeworsk, 16 lipca. 
Juł od dłuższego czasu prowadzi tutejszy sekre- 
terz starostwa p. Trojnarski systematyczną akcyę 
amtyżydowaką. Ostatnio zaś postawił sobie za za- 
danie za wszelką cenę zniszczyć i zgruchetać ży- 
dowski drobny handel. Tak np. wydał rozporzą- 
dzenie, mocą którego nie wolno kupcom żydow- 
skim nabywaó artykułów pierwszej  poirzeby 
wprost od producentów. P. T, nie mogąc liczyć 
nn organy rządowe w realizacyi swych zamysłów, 
sorganizował sobie da pomocy grupę antysemic- 
kich „działaczy”, wśród nich i kształcącą się mło- 
iżsież, zaopatrzył ją w legitymacyę „Komisarzy 
tecgowych* i połecił czuwać przed każdym skle 
pem żydowskim, aby chłopi je omijali. Zdarzały 
wię też wypadki, że towary kupców żydowskich w 
tajemniczy sposób „konfiskowano”. 

Kiedy przed kilku dniami żydowscy handlarze 
maała uskarżali się przed tutejszym starostą, czło- 
wiekiem bezstronnym, bezpartyjnym, ma rozpo- 
rządzenia p. sekretarza, siarosta uznał słuszność 
żałów delegacyi i w tym duchu też upomniał p. 
sekretarza. Odpowiedź brzmiała: „Jak się im tu 
dle powodzi, niech sobie jadą do Palestyny“. 

Mis dość na tem. W niedzielę dnia 18 bm. odbyła 
sią w Przeworzkn, tak jak i we wszystkich mia- 
atach, manifestacya górnośląska. Uroczysiość zagaił 
tutejszy nadinspektor pkarbowy, który wkońcu 
swej przemowy zaprosił słuchaczy do udziału w 
konstytuującem zebranin „Rozwoju”. Na zebraniu 
tema, które odbyło się w sali Sokoła referował w 
iłnchn antyżydowskim nasz czcigoduy p. sekretarz 
starostwa 


i Charakter cznem jest, że na zebraniu tem @- 
Bearer pei S, T. preet} Pieniążek tak dalece 


’ 
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uiegł „czarowi“ wywodów referenta, że zabrał 
głos i oświadczył m. tn. że nie powinno się żydom 
wydawać kart przemysłowych oraż, że należy 
prowadzić czarną księgę tych Połaków, którzy 
pozostawają w stosunkach handlowych z Żydami. 

Wobec powyższych faktów łatwo zrozumiec 
zdenerwowanie tutejszej ludności żydowskiej, któ. 
ra zupełuie poważnie obawia się ekscesów. 
Zwłaszcza. po zajściach wileńskich.. 

Czy władze będa tolesowały czarno+ecinną dzia- 
łalność — urzędników, którzy mają być objekty- 
wnymi wykonawcami konstytucyi? 

Drapacz nieba w Warszawie. Polski Bank prze- 
mysiowy ma zamiar wznieść na zakupionych 
przez siebie terenach przy ulicy Wareckiej (da- 
wne tereny Stadnickich) 15 piątrowy gmach z za- 

stosowaniem najnowszych  konstrukcyi przy 
budowie. 

Nowe pismo niemieckie w Łodzi. W Łodzi za- 
czął wychodzić nowy tygodnik „Die Wochen- 
schau“ niemieckie bezpartyjne pismo dla miasta 
Łodzi i okolicy. Tygodnik redaguje p. Fanbrych. 
Zadaniem „Wochenschau”, ma być w pierwszym 
rzędzie unikanie wszelkich starć na tle narodo- 
wościowem i podporządkowanie się prawnym 
przepisom na gruncie państwowości polskiej. 


NA MARGINESIZ. 
m o 


Fabryxaty „Głosu Narodu‘. | 


Kraków, 21 lipca. 

„Głos Narodu* nie spoczywa. Nie powiodło się 
kłamstwo © mordzie ryluałlnym w Wągrowcu, 
ale zrodziło się nowe, nie w Polsce wprawdzie, 
ale w Czechach. W znamiennej więc notatce pt. 
„Czyżby znowu mord rytualny? donosi kalum- 
niator krakowski na nutę dawnej „Reichspost”, że 
między miejscowościami (halupy i Zelenec zna- 
leziono zwłoki młodej dziewczyny, „jest rana na 
szyi, którą wytoczono krew” itp., tendencyjnie je- 
dnak przemiłcza komunikat władz czeskich, które 
stwierdziły, że pod głową trupa zamordowanej 
dziewczyny znaleziono skrzep krwi i inne wiele 
mówiące okoliczności niezgodne ze stanem rzeczy 
tendencyjnie przedstawionym przez „Głos Naro- 
du", „Głos Narodu“ wywodzi dalej „kłamliwie, 
że „z trudem zdołano zapobiedz rozruchom anty- 
żydowskim“, jakkolwiek wie, że władze czeskie, 
bardziej skwapliwie „w urzymaniu* porządku w 
państwie swojem, nie pozwoliły rozróść się pro- 
pagendzie „Venkowa”* i „Cecha”* i że dzięki wy- 
jaśniającemu komunikatowi władz wogóle do roz- 
ruchów dojść nie mogło. Nieudały stek kłamstw 
kończy „Głos Narodu* zwykłą pointą: 

„Całe szczęście, że wypadek teu zaszedł na zie- 
mi czeskiej, a rozgłosiły go pisma czeskie i nie- 


NADESŁANE. 


Za rubryke tę radakzya nie odpawiada, 


Dr. B. EDELMAN 


erdynuje 1365 
W KRYNICY wina 


aan dlażną prady salą 


posiadający nieuostryfikowany dyplom wie- 
deński poszukuje zajęcia. Łaskawe zgłoszenia 
pod „Lekarz* do Adm. Now. Dzien. 1877 


Absolwenta 


Akad. Handi. poszukuje Kantor wymiany. 
Zgłoszenia pisemne pod „Kantor“ do Adm. 
Nowego Dziennika, 1367 


SAMUEL GARTNER 
Schodniea 


RÓŻA LEWKOWICZ 
Padgórze-Kraków 
zaręczeni w lipcu 1922. 


1374 


Cudowny widok. 


| aż 


| goń) skoczyli w wyż 1,76 mtr. 


Senzacya w Krakowiel 
Kawiarnia „Bazar“ 


przy nl. Starowiślnej i Wielopole na szczycie gmachu na wolnem powietrzu zostaje 
w sobotę, dnia 22 lipca b. r. otwarią, 


Windy do użytku P. T. Publiczności. Napoje, potrawy i chłodniki pierwszej jakości. 
Po Aaka Bazaru wejście od ulicy Starowiślnej. Lokal otwarty od 6 rano do 12 w nocy. 


Nr TB 


, 
a a M a =a 
mieckie, inaczej bowiem znowuby prasa żydowea 


ską uderzyła na alarm, że Polacy rozmyślnie © 
głaszają o Żydach senszcyjne* i „nieprawdziwe! 
wieści”. 

Ale i ta pointa chybiła celu, bo na „szczęście” 
prasa żydowska zarówno zagraniczna, jak i kras 
jowa przedstawiły rzecz w prawdziwem świetle. 

Znamiennem, jest, że w propagandzie mordu ry- 
tualnego w Czecbach, „Glos Narodu“ bardziej siy 
angażuje, miż prasa czeska, nawet klerykałna, 

g 


pn 


ZE SPORTU. 


BR. 2. $. — Makkabi (Warszawa), 

W sobołę dn. 22 bm. w Parku Sobieskiego w. 
Warszawie rozegrane zostanie spotkanie między 
klubami A. Z. S. i Makkabi, mające zadecydować 
o zakwalifikowaniu tych drużyn do klasy Ą, 
względnie B. O ile można wnosić z dotychczaso+ 
wych wyników, osiąganych przez obie drużyny, 
(przegrana A. Z. 8. z Unionem, Strzelcem itd. 4 
wygrana Makkabi z Warszawianką), drużyna s5 
kademików będzie musiała zmobilizować wszyst 
kie swe siły, oraz wytężyć ambicyę, aby z zawor 
dów tych wyjść z honorem i uchronić się od EDA 
dnięcia do kiasy B. 


Szymczyk mistrzem Polski. 

Dnia 16. bm. na torze helenowskim w Lodzi 
rozegrano doroczne torowe mistrzowśtwo Polski 
ma dystansie 1.000 mtr. Tytuł Mistrza Rzplitej 
zdobył bez trudu doskonały jeździec warszawski, 
p. Fr. Szymczyk. Drugie miejsce zajął p. O. Mūl- 
ler z łódziiego klabu „Uuion*. Wyniki innych, 
ciekawych biegów, w których naogół tryumfo« 
wali jedzcy warszawsey, były następujące: Wy- 
ścig otwarcia: 1) Kwieciński (Ł), 2) Turowski 
((Warsz.). Wyścig Warszawy: 1) „Iko“ (W), 2) 
Janociński. Wyścig Łodzi: 1) Kermen. Wyścig 
premiowy: 1) Janociński (W), 2) Turowski (W). 
Wyścig amerykański (parami): 1) „Iko'”*—Stankie- 
wicz (W), 2) Kermen—Miller (L). Wyścig dy: 
stansowy (za motorami): 1) ,Gędziorowski (W), 
2) Jabrzemski (W). 


Zaznaczyć należy, że zwycięzca wyścigu pre- 


miowego, p. Janociński, do Łodzi przybył na 
rowerze. 
Po iinale o mislrzowstwo Pzplitej, jeździeć 


warszawski, p. „Iko“ wyzwał na mecz p. O. 
Mullera, który w biegu powyższym zajął drugie 
miejsce. Ten ostatni wyzwania jednak nie przy- 


Nowe rekordy w lekkiej atletyce. 
Na ogólnopolskich zawódach lekkoatletycznych 
we Lwowie, między innymi wynikami padły 2 pol- 
skie rekordy: Szydłowski (Pogoń) rzucił oszcze- 
pem 52,76 mt., zaś Griner (A. Z. $.): Kucher (Po- 


YYYYYYVYYYYVYVYVY 
dydnwski Teatr Rramatyczny, Bocheńska L. 7. 


sobotę, dnia 22-go lipca b. r. i codziennie 


legenda dramatyczna w 3 aktach 
Sz. Anskiega. 


W 


Bilety nabyć można codziennie w kawiarni „Royal“ 
(Garderuba) od godz. 11—6 wieczór. Od 6 przy kasie 


teatru. 
1369 Kierownik teatru: $. Katz. 
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Czysta powietrze. 
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Wielkie kradzieże w fabryce „„Iskra', 


i Kraków, 21 lipca. 
, Przed zwykłym irybunałem w sądzie okrę- 
owym karnym w Krakowie toczyła się wczo- 
kaj rozprawa przeciw kilku kupcom krakow- 
Bkim, oskarżonym o zbrodnię kradzieży, wzgl. 
uczestnictwa w kradzieży. Na ławie oskarżo- 
mych zasiedli: 56-letni Wacław Janeczek, 37- 
letni Michał Słomiany, 32-letni Adam Zem- 
brzycki, 31-letni Henryk Reindl, wszyscy wla- 
ściciele znanych firm krakowskich, oraz 28- 
letni Józef Kochaj, handlowiec. 

Rozprawie przewodniczył s. s. o. Hubaczek, 
wotowali s. s. o. Federowicz i Patak, oskarżał 
prok. dr Kałitowski, bronili adwokaci dr Knol- 
‘der (Janeczka), dr Stuhr (Słomianego), dr Birn- 
baum (Zembrzyckiego), dr Herz (Reindla), i 
dr Klimecki (kochaja). 

Oskarżony Janeczek z powodu choroby nie 
jawil się na rozprawie. 

Według aktu oskarżenia donoszono nieje- 
dnokrotnie firmie „Iskra“ i Karmański, że w 
niektórych krakowskich sklepach można wy- 
roby tej firmy nabywać o 20 procent taniej, 
aniżeli oferuje fabryka. Gdy i z Warszawy 
agent firmy doniósł o tem i jako dostawcę tań- 
szych wyrobów „Iskry“ wskazał kupca H. J. 
Reindla, przeprowadzono u iegoż rewizyę, w 
czasie której znaleziono wyroby „Iskry“ w 
znacznie większej ilości, aniżeli Reindl w cią- 
gu roku 1920 i 1921 pobrał. 

Wszczęte w tej sprawie dochodzenia wyka- 
zały, że magazynier fabryki „Iskra“ Józef Ko- 


chaj dopuszezał się w fabryce kradzieży, do- | 


starczając farb guziczkowych, tuszu i pasty 
wymienionym oskarżonym w ten sposób, że 
micie - sd za 


Żywet konfer. h 


Haga. PAT. Nawczorajszem posiedzeniu popo- 
ludniowem koinisyi nierosyjskicj delegaci Poiski, 
Małej Ententy i państw bałtyckcih ożywieni pra- 

gnieniem utrzymania jedności wśród członków 
konierencyi, oraz wyszukania środków, mogł- 
cych zapewnić pozytywny rezultat konierencyi, 
przedstawili następującą propozycyę, aby odbyć 
posiedzenie z delegacyą sowiecką, by ją wysłu- 
chać raz jeszcze. Propozycya została jednoiny- 
ślnie przyjętą. 


Zmiana frontu Litwinowa. 

Haga. PAT. Na posiedzeniu Komisyi ogólnej 
Litwinow oświadczył, że zgodziłby się na ewen- 
lualne zaproponowanie swemu rządowi uznania 
długów względem obywateli obcych i udzielenie 
realnej kompensaty za skonfiskowane majątki 
cudzoziemców, bądź to we formie koncesyi, bądź 
też w jakiejkolwiek innej formie, przyczem forma 
tej kompensaty moglaby być ustalona w rokowa- 
niach między rządem sowieckim a poszczególny- 
mi właścicielami. Rokowania te winny być zakoń- 
czone najpóźniej w ciągu dwóch lat. Z przemówie- 
nia Litwinowa wynika, że delegacya rosyjska nie 
czyni już tych ustępstw zależnymi od uprzedniego 
uzyskania kredytów. Litwiuow zaproponował 
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dodawał do ich zamówień znaczną ilość skra- 
dzionych przez siebie artykułów. Kochaj przy- 
znal się do kradzieży farb i sprzedawania ich 
oskrażonym kupcom, przyczem podał, że 
Reindl namówił go do tych kradzieży, odbie- 
rał od niego kradziony towar i dzielił się z nim 
zyskiem. W czasie rewizyi przeprowadzonej u 
wspomnianych kupców, znaleziono wielkie 
ileści towaru, pochodzące z tej kradzieży. I 
tak u samego tylko Zembrzyckiego wykryto 
skład olejnych farb z tej kradzeży, wartości 
ponad 100 tysięcy mp. Firma „Iskra“ ponio- 
sła wskutek tych kradzieży szkodę na przeszło 
800.600 mp. według cen z roku 1921. 

Na wczorajszej rozprawie obwinieni wypie- 
rali się jakiegokolwiek związku z praktykami 
Kochaja, twierdząc, że dopakowane przez Ko- 
chaja nadwyżki uważali za własność Kochaja, 
gdyż ten miał ich w taki sposób informować. 
Na rozprawie wyszło na jaw, że wszyscy obwi- 
nieni porozumiewali się z Kochajem co do po- 
zbycia kradzionych rzeczy i co do podziału 
zysku. 

P przeprowadzonej rozprawie trybunał ska- 
zał Józeia Kochaja za zbrodnię kradzieży na 
1 rok ciężkiego więzienia z obostrzeniami, Hen 
ryka Reindla na 8 miesięcy więzienia rów- 
nież za zbrodnię kradzieży, Adama Zembrzyc- 
kiego za przekroczenie z par. 477 na karę 20 
tys. mp., ewentualnie 20 dni aresztu, a Michał 
Słomiany został uwolniony. Z powodu tego, 
że zasiępca obwinionego Janeczka przedłożył 
świadectwo lekarskie swego klienta, trybunał 
wyłaczył sprawę Janeczka, kióra odbędzie się 
sv późniejszym terminie. 
REESE 01 „JL 


askiej zestai przedzużony. 


aby mu dano czas Go skor.unikowania się ze sWo- 
iin rządem, jeduocześnie zapytał też, czy inne de- 
legacye gotowe są tesame propozycye przedsła- 
wić swoim rządoni. Delegat angielski zaznacza- 
jac, że dekelarucya Litwinowa stanowi ważny 
moment w pracach konferencyi, prosił © zprecy- 
zowunie poczynionych dekłaracyi. Decyzya o sta- 
nowisku delegacyi nierosyjskiej będzie powzięta 
na posiedzeniu Komisyi ogólnej bez udziału Ro- 
syan, zwołanym na dziś godzinę 4-ta. 


Możliwość kontynuowania narad. 


Haga. PAT. Komisya nierosyjska jednomyślnie 
przyjęła na wczorajszem posiedzeniu popołudnio- 
wem rezolucyę Avezzany wyrażającą zadowolenie 
z ostatnich propozycyi rosyjskich. Rezołucya 
stwierdza, że propozycya rosyjska nie daje wpra- 
wdzie rzeczowej podstawy do porozumieńia, jeże- 
li jednak będzie wykonana lojalnie, będzie mogła 
przyczynić się do utrzymania konierencyi i wpły- 
nie dodatnio na dalszy tok rokowań, których po- 
wodzenie poszczególne rządy uważają za wska- 
zane. 

A DELEGACYA FRANCUSKA WYJEŻDŻA. 

ilaga. PAT. Delegacya francuska odjeżdża 


Kemisya reparacyjna postanewiła przyznać 
Niemcem meratoryum. 


Paryż. PAT. „Chicago Tribuna* donosi, że ko. 
misya reparacyjna za zgodą Francyi postanowiła 
na próbę przyznać Niemcom moratoryum. Szcze- 
góły nie są jeszcze usialone. Francya życzy so- 
bie ograniczenia tego moratoryum do trzech mie- 
sięcy, podczas gdy Anglia proponuje sześć mie- 
slęcy. Za swą zgodę Fruncya żąda najściślejszej 
kontroli finansów Niemiec, oraz szczegółowego 
przedkładania jej wszystkich nowych szczegółów 
projektów finansowych, zanim będą przedłożone 
w Reichstagu. > 


Mogan przybywa zaowu na narady. 


Paryż, PAT. „New York Herald” donosi z No- 
wego Jorku: Ponowna podróż Morgana do Euro- 
py nastąpi z inicyatywy angielskiej, W związku 
* tem zapewnia pismo że dojrzałą już sprawa po- 
mownej konferencyi bankierów. Także  kwestya 


długów wojennych koalicyjnych musi być pod 


wpływem wypadków w Niemczech rozwiązaną. 


Wymiana zdań mieie Londynem a Paryiej 


Paryż. PAT. „Jurnal* donosi z Londynu: La 
komiczna odpowiedź rządu francuskiego na pyta 
nie angielskie, tyczące się spoikania Lloyd 
Georga i Poincurego wywołała tam silne wraz 
nie. Kząd angielski jest zdania, że obecne położe 
nie finansowe jesl tak poważne, że nie wolno 
tracić nawet tygodnia, jeżeli się chce uniknąć 
niebezpieczeństwa, które zagraża całej Europie. 
Jest on zdania, że najpierw należy wyszukać 
środki lecznicze, a petem dopiero rozpocząć ba- 
dania, kto chorobę wywołał, kto za nią jest odpo- 


wiedzialny, Lloyd George uważa, że należy się | 


zająć corychlej sprawą konsolidacyi i zmobilizo- 
wania długów niemieckich. 
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Jak m dawnych „dobrych czasów. 
Lwów. (W). Wczoraj wieczorem odbyło się 
pierwsze posiedzenie mianowanego z iaski p. 


Neumana; nowego kahału lwowskiego. Mianowa- 
ni członkowie  sironnictwa  syomistycznego w 
myśl uchwały egzckutywy mandatów nie przyję- 
li. Posiedzenie kahalu owiane było duchein kahal- 
nym z łaski starościń skiej. 

R a MaM. | m AE 


. Z gieldy. 


Głełda krakowska z dnia 20 lipca 1932r, 


Walea markowa i 
Galówia iksnbraty) | | Czeki. przekazy: wpłaty 
Walutyidewizy. |_ uen | Sprzedaż | Kopsa | Sprzeda? | (raBtakcy 
Dołsry St Zjed. pee eaa- 15900— | 5500— 


ı 0l. kanadyjskie] — -- — -=-= 
! ranki franc. 470 -- | 495—4| 475'-—| 500— 
frankibelgijskiej 445 — Ra 445 — | 470— 
“ranki szwaje. | 10650 — 1160 Bóg 1150— 


e 


Fenty szterlingi | 25.600) 26.100! 25.6L0| 26.100 

Marki niemieck.| 1125) 1225| 11:25] 12:25 

F oromy austr, —17 T4 —'16| —18 

Kor. czegko.-Bł. 155:—]| 182—] 130—| 134— 

Kor. węgierskie 425) 470] 425 475) — 
Ker. szwedzkie ——| mam] mmm m—| >» 
Kor. duńskie —=——| — =—| ——| = 
Lei rumuńskie ——| ——| —— —— m 
Liry włoskie | 250—) 270—) 250—) 270—| — f 
Floreny kolend. | ——=| ——| ——| ——| — | 


wal uta markewa i 


Akcye bankowe. oliar., |żądano| Transake 


f olski EankPrzew.I-V em. 
Wank Hipoteczny 

kank Małepolski 
Ziemski Bank Kredyt. 
Fowszechny Bank Kred. 
Pank Z.dlaKresów,Łańczi 


Akcye Tew.handl.i przem. 


Fol.Tw. kand.P.T.H.I-IVe. 
Biandl. $p. ake. „Impex“ 
„Polski Glob* I-III em. 
C. Hartwig, Pexznań 
Zegluga Polska 
Warsz.Tew.Trans.i Zeglug 
rielemiewski I-IV em. 

il. Cegielski, Poznań „ex“ 
V arsz. Sp. ak. Bud.Par.1-lle |1200—|1300— 


» trzebinia" I-IV em. 
Zakiady amunie, „Poejsk* 
Hula żelszna, Kraków 


„Córka“ fabryka cemontu 
sierszańwkie Zak. Gór. S. å. 
„Tepege* Tow. dla prr. gor. 
Ska ake. przem. nait. i g. z. 
Karpackie Tow. naftowe 
Ake. Tew. nait „Galicya* 
A.T. alu przem. oloju skal. 
Pelska Nafta 

Elekir. w Sierszy I-l em. 
„Olkos* T. AL 

„Pozel” Powar. zakl. bud. 
kabr. pret tł, w Irzebini 


„Krakus“ Zj. fab, prz. wysk 12000'—' 2200-— 2100— 
t abr. porcel.w Cmielowie h —— 
Febr. eukru w Chedorewie |4650-— |1850*—| 5750—3700 


W. kueharski fabr. metal. | 
k erzleld-Victorius, odl.źel 
» t barma* Mag, Jaworniekij|3800-— |4600—- 


„Giełda warszawska z 20 bm.: Dolary Stanów 
Zjednoczonych tranz. «890—5980— 5920, sprzedaż 5940 
kupno 5900. Franki francuskie tranz. 49714/2—496. 
larki niemieckie trauvz, 11:65, Czeki: Gdańsk tranz. 
11:75—1165. sprzedaż 11:50, kupno 11-60. Belgia tranz. 
410—471, sprzedaż 473, kupno 463. Berlin tranz. 11-80 
11-60, sprzedaż 118 , kupno 11'40. Londyn tran, 
<6250— 26500, sprzedaż 26400, kupno 26250 N. Jerk 
tranz. 5690 —5945—09%0, sprzedaż 1940, kupno 5900. 
Paryż Iranz. 500—ż 502, aprzedaż 504, kupno 500, 
Praga iranz. 134—13314. Szwajcarya tranz. 1120—1113 
wiedań tranz. 1512—1734, sprzedaż 15, kupno 17. 


Kursa dewiz w Wiadcniu z 20 bm. Amster 
rat 148870U Zagrzeb — belgrad 42358 Berlin 8905 Bras 
zela 292450, Budapesxi 3597—, Bukareszt —'— Es 
nLaga BUesia, Londyn 164675, IMedjolan 1674, N. Jerk 
94, Paryt 308450, Pragu 8LS9U, Zurysh 108875, Baigia 
'1v5Q0 bułgarskie «2494 uolary 36794, marka niemi 
(5. augielakie 164575, (rancua. 306950, holenderskie 
j-UiruQ, włęskie 164970, uęcmewiańskie tysiączki nie- 
„mplL 42158, polskie 6'3% €'37——, rumuńskie 2279% 
Kurza dewiz œ Karilnie z 20 bm. Holand 
972460, Marka polska &4u, Włochy 2287710, ES x 
<287'żU, Ameryka 49827, Francya 419175, Szwajcaryą 
9612-99, Austrya 163'—, Praga 113355, Budapeszt —*— 
Kurza dewiz w Zurychu z 20 bm. (PAT) 


—— —— 


Berlla 1-00—, Holandya 202.42. Now ja 

| Ę Y «„erk 5'208/4— 
Londyn 28'1V - Paryż 2340—, Medyolan 23-76— 
Fraga 11:60—, Audapeszt —'3842 Zagrzeb —— 
Bukareszt ——. Warszawa 0-09,— Wiedeń 001444 


Austr. korona stemplowswa 0'62—, 
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śmie wić 


Grzędnika 


i AN i 
Ri à 


faahowego poszukuje 
się do RA wy; 


mizny. Zgłoszenia „R. ię 
do biura ogłoszeń Pike tot- 8 
tera, Grodzka 15. 1608 z” A © 


Zgłoszenia pod adresem: Jozef 
Fromowicz, Jasła. 1475 
się zguhiana dokn- 


Omieważcia menty wojskowe na 


nazwisko Rianisław barowiec ur, 
w Osirewaah Barar.owskich 1802 
roktv. 4376 


na każdą figurę 


Bezdziełne małżeństwo 
poszukuje 


| 
| 
| 
Pesaken cesare 
pokoji umeblowanego 


nsz A Oferty Przesyłka 
składać pod aktor” 
do Aam. N. Dz. 1350 Wysyłamy zaraz 
Rumi ta anek 
e » 
kwiat lipowy 
kupuje 


Apteka REDERA 


RERNE AA 


etnia tyske Pip. 


Wysyłan.y wprost z naszej fabryki piękną damską letnią 
cała suknię trykot., nadzwyczaj prakty -zną, nadającą się 


szary. piaskowy , Zielony, niebieski, różowy, lila, czerwony, 
ires, bordo iid. najmodniejszy fason, solidnie wykończoną 


566 Mp. — Przy zamówieniu 3 sukien i więcej 
przesyłka na nasz rachunek. 


Warszawa, skrzynka pocztówa 20 


A. kotbiat, Leszno 56. 


+ Uwaga! W razie SER i zwracamy Ai- w Su 8 dni. 


NDWY- BZTYNNIE 


w keiorach: biały, elektryk‘, kronzowy, 


tylko za Mp. 4209. 


pocztą za zaliczeniem. — Prosimy adresować: 


do przegiywania. 
Wiadomość w Adm. 
Dzien. 1328 


1253 Kraków 
ui. Karmelicka L. 32. ; Fortepian 


{KSIEGARNIA I SKŁAD NuT| 


LIKSTYTYT ORAFOLOGI: NRUROWE! © 


H. BERNERA vJASLE, LIIL 


ROCH" 2, "w A m 


K WSZELKICH ESIĄŻEK SZKOLNYCH K 
I BELETRYSTYCZNYCH, 


ÈE PRZYBORÓW KANCELARYJNYCH, £, 
| got ŻURNALI KRAJOWYCH A 
z I ZAGRANICZNYCH. 


053 WRZPACÓCIOW ||. my 


Tm korena- żyw 


istniejącego ed 10 lai w Krakowie w | 
w za Lod miasta (iekał piorwszo- | 
wielkiemi wystawaini) | 

o lub cichego) z kapitałsm 

a Ganao ub eslem powiększenia 

pe an ow (obecny targ miesięczny około Mp. 
wo mają sorp akti z lazin a 

„komannego, którzyby współpracowali w przedsiębior- 
* piwie. Ballewiasć sral sechcą madesłać oferty 
imienne do binura E „Rach”, Kraków (04 


JARMARK LIPSKI 


Najstarszy i największy jarmark w świecie | 


Jednakowo Koniystny dia wystawców 
i kupujących 


JARMARK OGÓLNY 


1320 


Jarmarkiem patrin 1 i Budowlanyr” 


od 27 sierpnia do 2 września 1922 r. 

laformacyi udziela i zgłoszenia przyjmuje 

Urząd Jarmarków Lipskich w Lipsku 
oraz przedstawiciel na Polskę 


WŁADYSŁAW GLAZER WIK: | 


Aleja Jerozolimskie 41. Telefon 230-35, 


Nakladom Gel. Sg. Nigan: Red. nacz. De Iga. Schwarzbach. R. odp, Ozyasz Silberbusak h Nowa Deukąrnia Duiezsinowa, Oszmakowoj? 


Mai id ME M m i ik i gi (uje! 


Pierwszy Pelski 


Pref. Gralskiego 


Oceny charakteru i zdolności na podstawie 
pisma najlepiej piórem pisany list z kopertą. 
Oceny ofert handlowych nawet z podpisu, 
oceny pisma kandydatów małżeńskich, anoni- 
mów etc. wykonywuje się za nadesłaniem 
należytości 1000 Mk. dla Instytutu Kraków, 
ul. Grodzka L. 64, If. p. 1370 


Osobiste przyjęcia stron co niedzielę od 9--13 


© 4 
ORZESZE |: 


w. 


rz PRZE? 
wykenuje wszelkie m. 
zamówienia w zakres uu 
drukarstwa wchodzące 


ora 


przypomina © obowiąz: . 


| o ustalonych warunkac! Ph 
. Zarząciu Głównegc 


[Li 


- |=SS-GUTSEIN 


|Do Osółu Nauczyci: 


Wobec zmian zachodzących w składzie pers: 
szkół na prowincyi na tle konfliktów i nieustalonyci. warunków pracy, a szczególniej 
'a kresach, gdzie brak oryanizacyi zawodowej nauczycielstwa może narazić kolegów 
vrzyjezdnych na szkodę — *arzącd Gł. Zw. Zaw. Naucz. śr. szk. żyd. w Polsce 

informowania się w sekretaryacie Związku przed za» 

angażowaniem się du szkół. Jednocześnie Związek gotów jest informować Kc 
i ofiaruje sw 

F N. S. s. Z. p Polsce i Biuro Pośrednictwa Pracy 

zynne będą w czasie do 43 sierpnia w środy od godz. 4—6 popołudniu, od 15 
| sierpnia codziennie od godz. 5—7 popołudniu. 
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Nr. 193 


nieprzemakalne płótno 


| PŁACHTY impregnowaneżaglowe, 


ceraty, chodniki, dywany i prześcieradła 
gumowe poleca huriownie i częściowo: 


E M.:Reinkold, Boeg (ła 20. 


RLN 


ziólnej i reinowanej korepondeniki (ta) 


polsko -niemniec. ze znajomością stenografii, 


j kióraby(y) jednocześnie prowadziła (ły kasę, 


Zgłoszenia osobiste do firmy Türkel 
Kraków, Floryańska L. 22, 1867 


AAAAAAAAAAAALAAAA 


NA RZĄDOWO UPUWAŻNIONE 


ZĄWODOWE KURSA 


LUCSALTERYJKO-ARNOLOWE 


KECNA FRINEERGA, właściciela i kie- 
| rownika kences. szkoły Siradom Ł. 27; 
odbywają się codziennie. 
| Uwaga! Po ukończenia otrzymują frekwentanci 


świadectwa, a nadto mogą przystąpić do art" 
w Państwowej Akademii kandłowej. 146 


NRA, 
z dyplomem wiedeń- 

praw ski iej Akademii Eks- 

Słuci hacz pra! z następujących przed- 
miotów: Księgowość pojedyncza i podwójna, 


nauka o bilansach z szczególnem uwzględnie- 
niem bilansów spółek akcyjnych, rachunki 


kupieckie, język niemiecki, francuski, angiel- 
ski i włoski oraz korespondencya, stenografia 
polska i niemiecka (syst. Gabelsbergera). Przyj- 
muję do załatwienia korespondencyę fran- 
cuską, angielską i włoską. Zgłoszenie ul. Mei- 
selsa 30, I. p. drzwi na lewo, 3— 


u 


w GDANSKU, Rennersiiitgasse 11 
, dostarcza po cenach najtańszych 


ameryk. mąki pszennej l-gi JzkeśŚci 
loco Gdańsk i w drodze znajdu się. 


| Równocześnie oddam po cenach bardzo 
korzystnych jako zastępca fabryki wyrobów 
chemicznych „Norga“, saletrę „Norga“ 
(Norgesalpeter), zastępującą w zupełności 
saletrę chilijską (Chilisalpeter), jakoteż inne 
nawozy sztuczne jak: Mączkę ThomasaiKalię 


Rajrac; kąlniejszy środek dla cierpiących ną 


PRZEPUKLINĘ 


IE kinie najstarszą okyay zap liną, eż" sofie ka 


pinisan. 

kaz A sł i prof. Bra "aska a Dy aion pasa tu 
Biasepana e r. docenta w Budapeńzcie). — Die Pan damska 
mga- — Patenty we wszystkich państwach. et 


TILLEMANN, Krakow, il Lwierzyniecka 4 
(obok Hotelu „Wiktorya*) 

Zaznaczam, it leezy my pod uwnramcyą użweł 

w wypadkach, gdzie wazelkie dotychezasowe przestarzała 

tzw, „wynalazki“ nie pomogły, gdyż nasz, jako najnowszy, przańciga 

wszystkie dotychczasowe wynalazki 


stwa! 


u nanezycielskiego niektórych 


dw 
pomoc w organizowaniu się Sekret. : . at 


lanad Główny lw. law, Kan, U. Szk. Żyd. w Polsce. 
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